
K I R I I R  W A R SZ A W SK I
22.  L u t e g o . — R ok  1834.  

Sobota . W 51. Ju t ro ,  Śta  Romana.  
P e łn i a .

Zapis  *ł .  3000  na świat ło  do Kapl icy  N.  
M A R JI  w  K a s k u ,  prze* X .  Wa leń :  M a r c h n i -  
cAiego  t ameczne j  Kolegja ly Kanonika ,  t e s t a ­
men tem legowany,  Rada Admini s t r acyjna  za ­
t w i e r d z i ł a . —  Onegda j ,  r o z s t a ł  się z tym świa- 
le m w wiośnie życia swoiego,  Urzędn ik  z p r z y ­
bocznego bióra JO .  Xięcia  Namies tn ika ,  Gu- 
be rnsk i  Sek re t a r z  F e r d y n a n d  F cder .  Łagodny  
1 up rze jmy  w towarzys twie ,  m i ły  w obejściu 
®'ę, ozdoba swej rodz iny,  tkl iwy na n ieszczę­
ścia b l iźnich,  wrodzony mu dobroci ą i szczod ro ­
bl iwością o t ar ł  nie i cdnemu zroszone lica c i e r ­
p ien i em i nędzą .  T e  zdobiące duszę  iego p r z y ­
mioty,  komuż  nie wycisną  ł z ę  smu tku  nad 
*hyt zawczesną ofiarą nie ubłaganej  śmierci !  i 
b l ó l  czuiąc tę bezpowro tną  s t ra tę ,  uie poświęci  
ł b » i l ę  rozwagi  i żalu nad  znikomości ą icste-  
*twa śmier t e lnych .  Dla  oddania hołdu  cnotom 
* uczynienia  ostatniej  p r z ys ług i  ludzkości  i 
przy i aźn i ,  Przyj ac ie l e  ś.  p.  Fe rd yn an da  f e d e r a  
•ap rasza ią  znaiomych i przyj ac ió ł  iego na o- 
b r z ą d e k  p rzep rowadzen i a  zwłok  śmier t e l nych 
na smę ta rz  Ewangie l i ck i ,  k t ó r y  odbędz ie  się 
tJ*iś ogodz :  4  po po łudn iu  z Kapl icy Ewan ie-  
bekiej  p r zy  ulicy Leszno.  —  W  dniu / b.  m.  
*®szła * tego świata ś. p. Joanna a Kuczkow-  

ich Ł e m p i c k a ,  zostawiwszy po sobie  w c i ęż ­
kim ł a lu  Męża i dzies ięcioro Dzieci .  —  P r z e d ­
miotem ogólnej  naukowej  r ozmowy w W a r s z a ­
wie ies t  od ki lku tygodni ,  p i s m o :  M a g a z y n  
P o w s ze c h n y .  W  salonach,  na toaletowych s t o ­
i k a c h ,  po większych pens j ach,  w znaczniej -  
**Jch handlach i w po rządn ych  domach,  w miej-  
• ea th  uczęszczanych p r zez  Publ i czność ,  wszę ­
dzie l e ł y  nu m e r  M a g a z y n u  P o w szech n eg o  a 
J*s*ęd«ie * zadowoleniem oglądany i czytany,  
■trafnie ieden powiedz ia ł ,  i i :  nie p rzes t a i emy  
tu l  na tem a l t  by o każde j  nauce w ied z ie ć ,  lec*

chcemy  zarazem i w idzieć .  Że  rzecz  zmys łowo  
p rzeds tawiona  ł a tw ie j  .utkwi w pamięci ,  to w ą t ­
pliwości nie ulega.  W  ca ł e j  Eu rop i e  wychodzą  
t e r az  podobne pisma z r yc inami ,  k tór e  ze wzg lę ­
du ich taniości zwane s ą :  P e n n y ,  P f e n n i g ,
H e l le r  M a g a z y n  i t .  d.  J  nasz M a g a z y n  P o ­
w sze c h n y  zaleca się taniośc i ą,  zwłaszcza  źe e- 
dycja dob ra ,  bo pap ie r  iest  p rzedn i  (z f abryki  
Banku  Pol sk i ego w Jez iorni e) ,  odbicie s t aranne 
(iak zwykle  w D ru ka rn i  przy ulicy R ym ar sk i e j ) ,  
dobór  przedmiotów t r afny,  ryc iny na św ie ­
żych  bl achach odbi t e  są wyda tne  i czyste .  
Mamy iu* p rzed  sobą 3ci n u m e r  tego p isma,  
k tó r y  dziś wychodzi ,  nieodrzeczy może będz ie  
wyl iczyć  ma t e r  j e  zawarte  w numerach  dotąd  
wydanych .  W  p i e rwszym n u m e r z e  są Ra jsk i e  
p t ak i ,  z r y c in ą .  Do b ry  uczynek .  W ah an i e  się 
w wyborze .  Dziewięć  nauk P rezyd en t a  A m e ­
ryka ńs k i e go  Jef ferson.  Wie lk i  ka sz t an  na gó ­
rze  E tna ,  z r y c in ą .  Wie lk i  niur  Chiński  , z 
r y c i n ą .  W a r t o ś ć  Pfenniga.  O p r zy sz ł em życiu,  
rozmowa Kapi tana z Plebanem.  P rzys łowia  A- 
rabski e .  Nowy Bazar .  Paiąk.  Pu ls  człowiek*.  
B ramin  u t rzy uiuiący się na powiet rzu  bez widzial ­
nej  podpo ry ,  z r y c in ą .  W  2giin numer ze  : O- 
p is  Kons tanlynopa l a  , z w id o k ie m  m i a s t a  i 
p o r t u .  Rzu t  oka na Niebo.  Praca i Nudy.  C hw y ­
tanie s ł oniów,  z r y c in ą .  W az o n  zdobiący za­
m e k  Wa rw ick a ,  z r y c in ą .  Ochędóstwo pszczół .  
R yb y .  Pamięć .  Towarzystwa  t r zeźwości  w A-  
meryce  Moc zas t anowienia ,  powieść.- Życie  
Mozar ta ,  z p o r t r e t e m .  W  3cim nume rz e ,  dziś 
wychodzącym,  i e s t : An twerpj a ,  z r y c in ą  p r z e d -  
s t a w i a ią c ą  K o śc io ł  K a t e d r a l n y  w A n l w e r p j i , 
s tawiany w połowic XI I I  wieku.  O wędrówce  
p taków.  He r ba t a ,  z 2 m a  r y c in a m i .  W ę ż e  za­
cza rowane ,  z r y c in ą .  W ie lk i e  t rzęsienie  z iemi  
w Lisbonie ,  w e d ł u g  opisu naocznego świadka.
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Zycie  s ł awnego  żegla rza  Ko ka  (Cook ) ,  z p o r t r e ­
t em .  M y i l i . YVstrzy muiemy się od wszelkich po­
ch w a ł  co do t r eśc i ,  k iedy same  skwapl iwe roz-  
kupowan ie  iest  na j l epszym dowodem wzięlości  
pisma.  —  Kur s  wczora js zy  : Duka ty  hol: no* 
we zł .  19 i g r .  od 16 do 18, s t are  w a l n e  zł .  19 
i gr.  10. Assygna ty  .Ross;  100 rub :  z ł .  183 i 
p ó ł  do 185. Risty zas tawne białe bez  kupo* 
Bu zł .  93 i gr.  od 12 do 20 ,  wartość kuponu  
gr ,  19 i 2y3. Obl igacje  udz i a łowe z ł p .  393. 
—  AV Kawiarni  G as t r o n o m i c z n a  . L i t e r a c k i e j  u 
Gras sowa,  p r zy  ulicy T ręback i e j  N r  6 ‘12, są 
nasf ępui ące p isma dla uprzy jemnien ia  pobytu  
ł a skawy ch  Gości do czytania : Magazyn Powsze­
chny ,  Un iwersum Maiera,  Rozmai tośc i ,  D od a ­
tki  do Kor: Wars / , : ,  Kal enda rzyk  Po li tyczny ,  
Ju t r zen ka  na rok  1833 ,  oprócz  tego Kur j er ,  
wszys tk i e  gAzety kra iowe,  ki l ka  zag ran i cznych  
i wiele pism Niemieckich;  oraz dostać można 
w tymże  lokalu ulubionej  Kawy zwanej  l e kk i e j  
czyli  ad r o w i a ,  porcja  g-r. 12, także ba rdzo  chw'a.  
lonego P i w a  g orą ceg o  l i a i a m i  porcja gr.  15, 
H e r b a t y  z a r ak i em Goa,  a w Poniedziałki  i 
Czwar tk i  F l a k i  dobre  porcja  gr.  15, Ś n i a da ­
nia zaś i Kolacje codzień p rzy  rych ł e j  u s łu dze  
porcja  gr.  20.

F r a n c j a . —  Dnia 7 b. m.  o godzinie  8 zra-  
na,  w P a r y i a  zwołani  zostali  na wie lką  r a dę  
gabine tową wszyscy Minist rowie.  Dnia 8 p r a ­
cow a ł  Król p rzez  k i lka godzin z Minis t rami  
sprawiedl iwości  i spraw wewnęt i  zuych;  z ape ­
wniają ciągle,  Se wewnę t rzna  adminis t rac j a  P a ń ­
s twa  F rancuski ego inną weźmie  postać.  —  Mi­
m o  niesnasek o k tó rych  donoszą gazety Pary-  
z kie,  paouic '  i edaak  w izbie deputowanych  po­
r z ą d e k  i spokojność.  —  Na posiedzeniu Kom- 
litissji wyznaczonej  do rozt rząsan ia  sp r awy  o- 
sad Algi er sk ich,  powsta ły d. 8 ł>. m.  znaczne 
rozp rawy ,  po k tórych większością iednego g ło ­
su ,  post anowiono,  aby osatla wojska F r a n c u s ­
k iego w kraiu Alg ie rsk im rozc i ągnę ł a  się do 
ujścia  r z ek i  A l l a s } lub najmniej  a i  do B l i d y y

tak aby  cała r ównina Ve l i r l j ak  została  ok rążona  
i broniona p rzez  wojsko F rancusk i e .  12 ,000  
wojska maią pozostać w A l g i e r z e , w Hi lda  i w in­
nych miejscach ob ronnych ,  3000  ludzi  obsadzą  
R o n ę  a garni zon O r a n u  ma się sk ł adać  z 3 000 ,  
zaś H ugj i  2 , 50 0  ludzi ,  obrona miast  JJ as l a ­
g a m i  n i  i . - / ne w  in a być  opuszczona.  Adminij-- 
s t racja  Algieru ma być powierzona naczelniko­
wi g łów nemu ,  k tóry  ma mieć w r ęku  s i łę  wy­
konawczą cywilną i wojskową.  I n s t rukc j a  g łó ­
wna lego naczelnika sk ł adać  się będz ie ,  z czu­
wania nad dob rem osad A lg ie r ski ch  i z wy­
t rwałośc ią  wykonania  sys t emu pacyf ikacj i ,  na-  
k łan ia i ąc  na swoią s t ronę  tameczną  l u dn oś ć ,  
p rzez  dobrodzi ejs twa cywilizacji .  — S ąd  k r y ­
minalny w Paryżu,  uwolni ł  zupe łn i e  k i l ku na ­
stu ludzi  o skarżonych  o zaburzeni a w tej s to­
l i c y . —  W  Gre.nobli  obawiano się d.  5 b.  m.  
n iespokojności ,  dla tego ca ły  t ameczny ga rn i ­
zon stoiący w koszar ach  b y ł  w pogotowiu do 
wys tąpi enia ,  a liczne patrole  i budz i ł y  przez  ca­
ł ą  noc w mieście ,  iednak spokojność nie zo­
st ała  w niczem naruszoną.  —— Rozchodzi  się 
wicsc,  źe oddz i a ł  pu łku  I5go piechoty l injo- 
wej,  s t oczy ł  b i twę z wychodcami ,  któyych p r z y ­
muszono wkroczyć  z S a b a u d j i  do granic  F r a n ­
cji; 6 ludzi  u t raci ło  życie .  —  Uniwer sy te t  Pa-  
ryzk i  poniós ł  znaczną  s t ra tę  p r zez nagły  zgon 
Pana de  M i s s y , c z łonka  r ady  Królewski ej  o- 
świecenia pub li cznego.  — Zapewniaią ,  Że M ar y ­
narka  Królewska z powodu zatopienia ok rę tu  
woiennego S u p e r b ,  u tr ac i ł a  10 mi l jonów f r a n ­
ków.  — Xźę  Or lea ńs k i  n i ewróc i ł  zupe łn i e  do 
z d r o w i a . —  W' P a r y l u  odebrano wiadomośę 8 
P o r t u g a l j i , że wojna domowa w tein Kró le ­
s twie wkrótce  się ukończy .  —- M o n i to r  dono ­
sząc a zeb ranych  sk ł adkach  na pomnik  A’apO'  
l eona  maiący być wys tawionym w Korsy ce *  
miejscu iego urodzeni a,  rozszerza  się z pochwa­
ł ami  by ł ego  Cesarza.  —  Na balu u P rezesa  Jz -  
by  Depu towanych by ło  wielu znakomi tych »r * 
tys tów i l i teratów.
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P o rtu g a l /a .—  Donoszą  z L isb o n y , <3. 30 z. 
***• Se wojsko Michal is tów było  tegoż dnia w 
» >T .> ks z e m  poruszeniu .  Ma ł y  ko rpus  Micha­
l istów,  u d a ł  s ię w owym czasie o pó łnocy  dd 
Btiasta W a l a d e , k tór e  z rabowa ł  zupe łn i e ;  na 
Uteszczęścic władza  wojskowa w Lisbonie  b y ­
ł a  o tera zapóźno uwiadomioną,  p r ze t o  niemo- 

zawczasu p r z ybyć  na pomoc nie szczęś l i ­
wym mieszkańcom.  Michaliści  wysł a l i  t akże  

nocy inny ko rpus aby opanować g łó w ny  
t r ak t  prowadzący  do L isbony,  oczem dowiedzia-  
Wszy s i f  g łó w n o • dowodzący w K w in ta  d a  R y  
“ s i r a ,  w y s ł a ł  od dz i a ł  wojska przeciw Michali-  
•toin i p r z ym us i ł  ich do cofnienia się przez  
ti8ek? Tag.  W  czasie tego zamieszania  ude-  
^•yli Michaliści  w 3000  ludzi  na J ene ra ł a  S a l • 
danhg,  k t óry ich pobi ł ,  z abrawszy  1000 la-  

*> do niewoli ,  między które ini  zna jdował  się 
. Pu ł k  p iechoty i 4 chorągw ie,  a dowódcy uda ło  
‘S um kn ąć  z niewoli .  J e n e r a ł  S a ld a n h a  zna j -  
U|e się teraz z swoim ko rpusem pod S a n ta -  

1‘etn; z apewne  ten dowódca s z t u rmem dobędzio 
0 miasto,  ieżr l i  Michaliści  d. 31 z. m.  do b ro ­

wolnie n i eopuszczą .  W  arinji  D on M ic h a ła  
c,;lgle daie się uczuwać n iedos ta t ek .

H is tp a n ja . —  Te raźn i e j s zy  p ie rwszy  Mini-  
• te r  M arlines  de  la  Roza , wezwa ł  k i l ku  swo-  
lcb dawnych  wspó ł  t owarzyszy będ ących  na 
*.Vgna niu,  aby be* obawy wrócil i  z A n g l j i  do 

‘■'tpan/7, z apewniwszy im oraz ie  mimo  r ó ż .  
^jłch zdań rozchodzących  się w M a d ry c ie , bę-  

ł  dobrze przyjęci  u dwfiru; J e n e r a ł  M ina  znaj- 
^ “wac się ma między pomicnionemi  osobami.

Wołanie Kor tezów ma niezawodnie nas t ą-  
sk^ W miesiącu.  Minis ter juin Hi szpan -
j ^ le t r udni  się ciągle aby wynaleźć s ' rodek po ­
lepszenia ska -bu  tegoż pańs twa ,  bez  uciemię-  
t e , ' *  t amecznych  mieszkańców,  k tó r zy  p rzez  

•az.niejszą k lęskę  wojny domowej  są  ba rdzo  
Ha c *e n ‘- P- M a r t in e t  de  la  R o ta  p e d a ł  
^ p o s . e d z c n i u  r ady  Ministów ba rdzo  ważną 

S?> *e s t an  finansów codziennie  się pogor-

szdj, t ak dalece,  i i  ptr.et. to fządy Królowej 
zostaną tamowane,  Zapewnia i ą ,  że tenże  r z ą d  
będz ie  zmuszony  zaci ągnąć  pożyczkę 12 mi -  
l johów fran:  —  Donoszą  z St .  Sebaslj 'an  dnia  
3 b. m . ,  ze powstańcy N a w a rry  zostaią c iągle  
ścigani  p rzez  3 kolumny  wojska Królowej ,  s k ł a ­
dające się z 9000  ludzi ,  k tór e  są dost a teczne  
dla p r zywrócen ia  spokojności  w tej prowincj i .

W ło c h y .  — Zabu rzen i e  t er aźnie j sze  w P a ń ­
stwie S a rd y ń sh ie m , z a t rwoży ło  wielu spo ko j ­
nych O b yw a t e l i ,  lecz iuż wróc i ł  po rz ąd e k .  
W oj s k o  F rancuzki e  zbl i żyło  się do granic S a -  
b a u d j i  na odg ło s  n iespokojności .  —  Dnia 21  
z. m. w Rzymie  odby ł a  się narada czy ma być  
pol iczoną w r z ę d  św ię tych ,  M a r ja n n a  Penedes  
urodzona  w Kwito  na począ tku  X V I I  wieku;  
obs t awa ł  za nią g łówn ie ,  t er aźnie j szy  J e n e r a ł  
J ezui tów X.  R o ta n .  —  W  P a n n ie  zabójca D y ­
r e k to r a  Policj i ,  zo s t a ł  wyśledzony.

A n g l j a . —  X żę  W e lin g lo n  ma wkró tce  p r z e ­
ł o ży ć  ważny proi ek t  Jzbi e  wyższej ,  t y czący  
się wewnę t r znego  stanu pol i tycznego państwa  
Angie lskiego.  —  Wie lu  wychodców Hiszpańsk ich  
k tó r zy  dotąd  mieszkaią  w Angl j i ,  wkrótce wr ó ­
cą do swoicj ojczyzny.  —  Gab ine t  nd yń -  
ski  odeb r a ł  w końcu z . m .  na de r  pomyś lne  wia­
domości  z P o r l ug a l j i .—- 215 Kobie t ,  k t ó r e  d o .  
browolni e o d p ły n ę ł y  z Anglj i  do 5tej  częśc i  
świata (Aust ral j i )  szczęś l iwie od by ł y  tę da l eką  
podróż  i na tychmias t  znalaz ły ko rzy s t ne  z a ­
t r udn ien i e .

A ie tney .—  S t r ze leck ie  Towarzys two w ATa u-  
gardzie  dnia  10 b. m.  obchodz i ł o  świetnie  u -  
roczys tość  przyięcia  s r eb rn eg o  puhara  p r z y ­
s ł anego  p rzez  N.  Cesa rza  MI KO ŁA JA ,  a to z 
powodu,  że r .  1832 t ameczny Burmi s t r z  p r z y  
s t rze laniu do ta r czy ,  b y ł  na jszczęś l iwszym g d y  
s t r z e l i ł  w Jmieniu tego Monarchy.  Da r  p r z y ­
s ł a ny ,  Towarzys two  p rzy i ę ło  p rzy  odgłos ie  
muzyk i ,  i wszyscy z lego puha ra  pokolei  sp e ł -  
nili z« zdrowie  N.  PANA,  a bal  t rwa ł  do pó­
źna.  —  W  F r a n k f  orcie n a d  M enem  odbęd ą
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s l f  nsraiJy w jglg  J e m  ukończenia sp raw y  o c łach
d r ,  ca łych  N ie m ie c . '

D y re  k e ja  J en e ra ln a  L o te r j i  K ró le s tw a  P o tsk ie -  
gt>.—  P o n i e w a ż  w § 6 P l a n u  ófi Lo le r j i  Klas sy-  
c zne j  z a s t r ze żo ny m 7 -os ta ło ,  i z w razie  w y d a r z o n e ­
g o  b r a k u  L o só w b e z p ł a t n y c h ,  za t a k o w e  p ł a c o n y  
b ę d z i e  w g o t ow i zn i e  k w o t a ,  w y r ó wn y  waiąca  s t a wce  
za  klassy odc i ąg n ię t e ,  i kla*?ę n a s t ęp n ą ;  Dy re k c j a  
J lna  Lo te r j i  chcąc o c h r o n i e  Gr a j ących  od j a k i eg o ­
k o l w i e k  u *zc?upleni a ,  p r z yp a ś ć  dla nich mo gące j  z t ą d  
należy tości ,  pads i e  d o  wi adomoś ci  p ows ze c hne j ,  że 
k a ż d y  w yg ry w a i ąc y  los b e z p ł a t n y ,  ieżel i  t a k o w e g o  
n i e o t r z s t n a ,  o d e b r a ć  ma pr«wu  od wł aś c i wego  Kol -  
l e k t o r a ,  za los b e z p ł a t n y ,  w y g r a n y  do 2 k l assy z ł .  Ifl.

d i t t o  d i t t o  do 3 klassy „  73.
d i t t o  d i t t o  do 4 k lassy ,, 1 1 4 *
d i t t o  d i t t o  do 5 klassy , ,  155.

D y r e k t o r  J Iny  S .  W e r n e r .  Sekr :  Dyrekc j i  A'. T r en .
P R Z Y 1 K C H A H  do  W A R S Z A W Y .

W o r o n i e c k i  K a l i x t  Xfce z G l i n ek ,  W a r t en s l e b e n  
C e z a r  Hra:  z i n o w r o c ł a : ,  R a d o m riiski Re fer en  ’ i r* 
2  W i e l u n i a ,  Or pi sz e ws ki  Kon:  Dzie:  z K ł u b k i ,  Jas iń-  
*ki Jan Dzie:  z K o w a l a ,  P o t oc k i  Apo:  Dzie:  z Ci s za ,  
K o b y l i i i s l u  Sewe:  Dzie:  z  P r z e d z i a t k i ,  Wesse l  Ad:  
Dz i e ;  z  P r z y t o c z n y ,  Wi l sk i  W a l :  Dzie:  z Gu rb a .

D O N L E S I K NJ A .
D n ia  wc zor a j szego  o godz in i e  6 wieczór  i adąc  D o ­

r o t k ą  z u l . c y  Boleść nq r ó g  u l i cy  Sto Kr zy z k ie j  i 
M a r s z a ł k o w s k i e j ,  p o z o s t a ł y  w d o r o ż c e  K L U C Z Y K I  
ma l eńk i e  na k ó ł k u  i z cyf rą  K.  up r asza  się D o r o ż ­
k a r z a  aby  te o d d a ł  na Poozcie  do  E xpedyc j i  Ga ze t ,  
a p r z y z w o i t ą  odb i er ze  nag r odę .

P o d  Nr  2d49,  p r z y  ul i cy P a w i e j ,  i«st  do sp r ze ­
d an i a  B U S O L A  ina ło  u ż y w a n a ,  s ł uż ą c a  do p om ia ­
rów’, o raz  i Ł A Ń C U C H  i e o i n e t r y i a n y •

O b o k  Pa u l i nó w,  na pr zec i w Mo s to we j  ul i cy,  w d o ­
m u  Wa s i l ewsk i ego  Nr 1G7 i st do w y m i ę c i a  od 
W i e l k i e j  Nocy  M I E S Z K A N I E  d og o dn e  na S z y n k ,  
Bi l l a rd  lub Kawi arn i ą .

D o  sprzedani: .- z wolne j  r ęk i  D O M p r i y  nl icy X i ą -  
a ęc e j  Nr  1749,  na grunc i e  Kmf i t e o ty cz n ym p o ł o ż o ­
n y ,  s k ł a d a i ąc y  się z zabudowa l i  f r on to wy ch  i officy- 
» y  w pod  wór  t n .  —  T om asz  O s trow sk i .

SZYNKOVYN1A z ws ze l k i omi  p o r z ą d k a m i  do S z y n ­
k u  na l eżącemi .  2 a R o ga tk a mi  Wo ls k i e mi ,  v» d o m u  
n a r o ż n y m  N r  3112,  na p r zec iw O g r od u  Unr ua  dp 
w y na i ec i a  od Wi el k i e j  Noey;  t akż e  doin n ow o  wy- 
• U w i o n y  pr zy  t e jże  u l i cy,  zd a t ny  do S z y n k u ,  Nr  
3089,  n i e l e tn i ch  dz iec i ,  na lat  k i l k a  do wyt ia i f c i * '

W i a d o m o ś ć  u właśc i c i e l a  d o m a  K r  3112,  F r a n c i s z k a  
Mnj nos k i ego .

S Z Y N K O W N 1 A  z S K L E P E M  na. s k ł a d  W ó d k i ,  % 
P O M I E S Z K A N I E M ,  P I W N I C A M I ,  do naiecia  od 
W i e l k i e j  Nocy przy ul icy P o d w a l e  Nr  500 L i i :  C.  
W i a d o m o ś ć  u  Gos poda rz a .

Osoba  p r ze c h o dz ą c a  we S r o de  wieczorem,  p r ze*  
Saski  P l ac ,  u l i cę  W i e r z b o w ą  i S en a t o r sk ą ;  z g u b i ł a  
P E L E R Y N Ę  f u t r z a n ą  z k o ł o i p i x  *»n. Ł a s k a w y  z n a ­
l azca r^czy odd ać  do S k l ep u  J P .  S ta mpj or i  u t r z y ­
mu ją c e j  Ma g a z y n  S t ro iów w p ros t  Sa s k i eg o  P l a c u ,  
za na g ro dą  lub up r z e j me m pod z i ęk o wa n i em.

W d n iu  I 5 b . m . i r .  w i ec z o r em,  z W o z a  s k r a dz i o ­
ne z o s t a ł o  P U D E Ł K O ,  w k t ó r y m  b y ł a  M a n d a r y n ­
k a  .koloru z ie lonego s z ma ra g do w e g o  z Aks ami tu  nie-  
s t r z y ż o n e g o ,  na wac ie ,  z p o d s z e wk ą  z i e loną  marse-  
l in o wą ,  f u t e r k i e m  o b ł o ż o n a  b i a ł - m  k r ó l ik a mi ,  S u ­
k i en k a  P e r k a l i ko wa  k ol or owa  w pasy,  P rz eśc i e r ad e ł  
do  obwi i an i a  t yc hż e  rzeczy  2 ,  te r zeczy  sk r adz i one  
na  r ogu  u l icy Bednarski e j  i K r a ko w s k i e g o  P r z e d m i e ­
ścia.  G d y b y  k t o  p o w z i ą ł  wi adomoś ć  o tych r z e ­
czach,  zg łos i ć  s ię ma do  W .  K i e r n e i o we )  pod  Nr  
18G0,  pr zy  ul icy Za k r oc z y ms k i e j ,  a w y n a g r o d z o n y m '  
z o s t  *nie.

D wa  M Ł Y N Y  za  Ro g a t ka mi  Z ą b k o w s k i e m i  na  
Sz mn lo wi źn i e  l eżące ,  z k t ó ry c h  i eden  w i a t r a k ,  a 2g i  
d e p t a k ,  nowo w y b u d o w a n y ,  są do  w y d z i e r ża w i en i a  
w k a ż d y m  czasie;  b l i ż sz ą  wi adomoś ć  i wa r un k i  t a ­
k o w e j  dz i e r ża wy  mo ż n a  powz i ąść  u właśc i c i e l a  d o ­
mu p od  Nr  119,  p r zy  ul i cy Zap iecek .

On t g  daj  wi ec z o r em z g i n ą ł  P i esek  r a c«ey 
D a k s ó w ,  c za r ny ,  z  b i a ł emi  ł a p k a m i .  Uczci* 
w y  znalazca niech go r aczy  oddać  za p r z y ­

zwoi t ą .  n a g r od ą  M ur g r a b i e m u  d o m u  p o d  Nr  1 1 0 1 
p r z y  G r zy b o wi e .

***  J u tr o  u M a lew sk ieg o  p r z y  u l ic y  B e d n a r sk ie j ,  
Ś n i a d a n ie , m ię d zy  innem i:  P a s z te t  ze zw ie r zy  uff 
n a  gorąco z sosem , C om ber , Udziec  s a r n i , J n a y k ,  
Z a ią c ,  P ie c zeń  cielęca z r o i n a ,  S z t u f a d a  i Kieł* 
basa z k a p u s tą ,  P o t r a w a  z p u l a r d , iKapłon z r y  
J e m ,  M o s tk i  cielęce z e s tra g o n o w y m  sosem i gro* 
s z k i e m , oraz  K o t le ty ,  K o łd o n y , F l a k i ,  Kwiczoły*  
J a r z ą b k i  i R y b y .

Dziś r ano  z i mna  s topni  1. W c zo r a j  w p o t u ;  c iepła  5*
T E A T R  W I E L K I .  J u t r o  w z n o w i o n a  Ko m:  Z m y  

s ło n e  N ie w in ią tk o .  P i e r ws z y  w s t ę p  J P a n i  K a l* ri' 
k ie w ic z o w e j . BnUt  Uroczystość F lory .

T E A T R  N O W Y  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t r o  S k r f f  
d rzw i .  D n ió w k a .  D o k to r  D a m s k i .


